
XL, BESTIES
nie mam czasu żeby spać
diabeł ciągnie mnie za płaszcz
ona piękna, lecz chce hajs
złoto oblewa mi twarz

nie mam czasu żeby spać
diabeł ciągnie mnie za płaszcz
ona piękna, lecz chce hajs
złoto oblewa mi twarz

mam wrażenie że ta suka
jest tak bardzo daddy
1,2,3, mała ty zostajesz z nami

powiększone usta
nie wie gdzie ma stanik
stoi gdzieś za klubem 
bawi się papierosami

nie, nie zaproszę do tańca
mam na bani więcej niż jeden plan
ona chciała bawić się bez końca
a w kieszeni został jej jeden blant

walą kreski
ona i jej bestie
nic jej nie obchodzi
ile zostanie z jej pensji
kolejne butelki
dla ciebie to modelki
świecą jak anioły
ale ujebane Fendi

nie mam czasu żeby spać
diabeł ciągnie mnie za płaszcz
ona piękna, lecz chce hajs
złoto oblewa mi twarz

nie mam czasu żeby spać
diabeł ciągnie mnie za płaszcz
ona piękna, lecz chce hajs
złoto oblewa mi twarz

ooooooo
wiruje mi wzrok
powolny mam krok
mam dość
chyba mam dość

lepiej się zastanów
co powiedzą ci rodzicie
dwa kolejne shoty
jak naboje w potylice
z góry dziwne głosy
a na dole nic nie widzę
chciałem dużo dymu
teraz proszę daj mi ciszę

nie mam czasu żeby spać
diabeł ciągnie mnie za płaszcz
ona piękna, lecz chce hajs, chce hajs

nie mam czasu żeby spać
diabeł ciągnie mnie za płaszcz



ona piękna, lecz chce hajs
złoto oblewa mi twarz
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